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n O S  S  Y  A

S. P E T E R S B U R G  VS. 13 Marca,  Zos ta ją  Szefami 
regimentów: Czernihowskiego dragonii Półkownik Pan- 
czulidzew; leibkiryssyerów J.J.M. Półkownik Łaskin; Perm- 
skiego muszkietyerów Półkownik Garnault: Azowskiego 
muszkietyerów Półkownik Gotowcow; Nowo Ingerman- 
landzkiego muszkietyerów Półkownik Okrato;  Włodzimir-  
skiego muszkietyerów Półkownik Bernardos;  23 strzel­
ców Półkownik Ży łko ;  8 strzelców Półkownik Biełoko- 
pytow. Dystyngwuiący się w bitwie d. 20 l istopada p rze­
ciwko woyskom Francuzkim otrzymali rangg wyższą.- Po­
rucznik Winiarski, Chorąży  Buxhewden.

Zelez ińska komora celna bgdzie przeniesioną do 
Omska.  Nowhorodzkim Gubernatorem cywilnym został  
aktualny stanu  Konsyliarz X- Uchtomski.  Były p rzy  
zm ar łym  Kanclerzu państwa Graffie Worońcowie Post- 
nikow ot rzymał rangg Konsyliarza stanu. Podolskiego 
sądu głównego Prezydentami wyznaczeni,  w depar tamen­
cie 1 Sagatowski, w 2 Grocholski.

Mias to M oh ile w w Podolskiey Gubernii nad rzeką 
Dnies trem leżące w dobrach Kammerhera Potockiego na 
skarb wzigtych, ze wszystkiemi onego mieszkańcami, to 
iest kupcami, mieszczanami, włos'cianami, wzigte w do- 
zor  skarbowy, nazywać sig ma miastem skarbowem; wło- 
s'cianie w niem osiadli przeydą do stanu mieszczan;  ińni 
obywatele w dzisieyszym ich stan ie  zostawieni,  płacić 
bgdą poda tek zwyczayny.

J. J. M. bgdąc uwiadomiony,  że rządy  Gubernskie 
poddanych  skarbowych sprawg maiących, ty lko  przez ga- 
zetg wzywać zwykły dla wysłuchania i podpisania ex- 
t raktów, według porządku przepisanego; rozkazał,  ażeby 
zachowuiąc ten  porządek,  nadto ieszcze p o ddanym  skar­
bowym mieszkającym w Guberniach,  gdzie sądzą sig ich 
sprawy, donoszono o tern w ich siedzibach przez niższe 
sądy ziemskie.

Policmeyster  P e t e r s b u r s k i  Półkownik Aniczkow o- 
t r z y m a ł  w 9 letnią arendg bez płacenia kwarty,  S ta ro ­
stwo Hubskie w Gubernii Miriskiey. GL. Maliutin kora, 
m e n d a n t  leibgwardyi  Izma yłowskiey odebrał  nay wyższy 
re sk ry p t ,  w którym J. J.  M. oświadcza onemu ukonten­
towanie ,  za odwagg okazaną  d. 20 listopada w bitwie z 
Francuzami pod Austerli tz;  G. artylleryi,  Senatorowi Kor­
saków oświadczono ukontentowanie,  że górniczy korpus 
kadecki pod iego dozorem, w czasie krótkim znaczny po- 
stgpek uczynił .

M in is te r  sprawiedliwości X.  Łopuchin donosi Wi­
tebskiemu mieszczaninowi Ellewiczowi, który  prosił, a- 
żeby  uskuteczniono wyrok byłego Połockiego sumienne­
go sądu, o nieporządnem opisaniu i przedaży towarów 
iego p rzez  Półkownika Munnicha za pretensyą wexlowa. 
T a  sprawa przez zniesienie sądu sumiennego nie była u- 
kończona; wigc dekret  wykonany być nie może; lecz ie- 
śli chce Ellewicz, może sądzić sig z Munnichem według 
porządku prawnego w sądach zwyczaynych albo przez 
sąd sumienny.

Byłych woysk Polskich Porucznikowi Wiszniewskie­
mu, który prosił, ażeby nie czekaiąc kolei sądzono spra­
wg iego w 5 departamencie Senatu z Hałką; proźba nie 
przyigta.

Chorążemu Dubieńskiemu , który prosił o u- 
wolnienie iego od sądu, do którego został  oddany za 
niesprawiedliwą skargg podaną przeciw Mieżowemu de­
par tamentowi Senatu, proźba nie przyigta.

Wdowie Krys tynie Buczyńskiey skarżącey  się na 3 
d ep a r t a r tam en t  Senatu, o niesprawiedliwe osądzenie spra­
wy iey z Lenkiewiczową, i proszącey,  ażeby dz ie ło  przey.  
r żane  było w zebraniu powszechnem: J. J. M. znaydu- 
iąc wyrok Senatu z prawem zgodny,  nie p rzy io ł  proż-

b ^- CHARKÓW 20 stycznia. Imperatorski  Uniwersytet  
d. 12 obchodził  uroczyście doroczną pamiątkg otwarcia

swoiego. Po nabożeństwie rannóim, gdy zaproszeni goś­
cie zeszli sig do  sali wielkiey, R ek to r  Uniwersytetu Ryż- 
ski, Professorowie, Umlauf, Schnaubert ,  Stoykowicz, czy­
tali rozprawg o l i teraturze Rossyiskiey,  Niemieckiey,  
Łacińskiey,  o Chemii  i F izyce.  Professor Muzyki W i t ­
kowski, dał  koncert .  Z a t e m  Sekretarz doniosł  publicz­
ności o nowo wybranych przez Uniwersytet  i sprowa­
dzonych z zagranicy Professorach, iakoteż o przyigciu za 
członki ty tu larne Graffów Koczubeia i Bezborodki  fun­
datora Gimnazyum wyższych nauk w Niezynie.  50 osob 
uczących sig w tuteyszem Collegium Duchownem, zaczę­
ło uczęszczać do Uniwersytetu na nauki naturalne i le­
ka rska .  W Klassie sposobiącey młódź do słuchania na­
uk w Uniwersytecie dawanych,  liczba uczniów znacznie 
urosła.

W tym roku pierwszym Uniwersytet przez  depu­
towanych Professorów otworzył Gimnazyum w E ka te -  
rinosławiu, Czerkasku,  Charkowie, i potrzebnemi nau­
czycielami opat rzy ł;  iakoteż szkoły Kurskie,  Orłowskie,  
Woroneżskie,  Odeskie gimnazyum kupieckie; plan i e t a t  
gimnazyum przyszłego w Nieżynie  wygotował. N ad to  
ieszcze w Gubernii Charkowskiey otworzy ł  szkołg w Bo- 
goduchowie; w Półtawskiey Dekańską kosztem Graffa 
Koczubeia utrzymywaną;  Czepurowską kosztem s tanukon-  
syliarzowey Czepiney; w ziemi Dońskiey Machiczyńską 
koiz tem GM. Kurnakowa; w Czernihowskiey Sośnic ą 
kosztem Porucznika Daszewskiego; w teyże  Gubernii 
Kupczycką kosztem Nadworney konsyliarzowey T inko-  
wey, Nak oniec Uniwersytet  s tarał  sig opa t rzyć  wszy­
stkie szkoły wydziału swego potrzebnemi  księgarni; mię­
dz y  innemi Retorykg  napisaną przez Rektora swego 
Ryżskiego ,  które dzieło iest uznane za naydoskonal-  
sze w Kossyiskim igzyku . W tymże r. Uniwersytet wy­
syłał Proffesorów Szumlańskiego i Gize do Gubernii Pół­
tawskiey nad rzekg Orelg,  dla doświadczenia i opisania 
wod mineralnych; dzieło ich wkrótce drukiem ogłosi dla 
użytku powszechnego. Professor Gize uwiadomiony przez 
Słobodzko Ukraińskiego Gubernatora czynił  ieszcze do ­
świadczenia wielorakie z wodami mineralnemi w dru­
gich mieyscach, szukał węgli kamiennych i torfu, które 
znayduią sig w iego Gubernii.

A  U S  T  R Y  A-

W IE D E N  12 Marca.  Obywatele Królestwa Wę­
gierskiego nie ustaią w gorliwości swoiey; ta owszem 
wzrastać zdaie się i zapalać w miarę powiększające/  
się potrzeby obywatelowAustryi  i Morawii.  Pochwały gło­
śno dane iednym od rządu, wielu innych zachęciły do  
naśladowania pięknych przykładów ludzkości. Dzisiay 
Franciszek 2 donieść kazał i ogłosić po całey Monar­
chii, że Kapituła Raab na poratowanie nieszczęśliwych 
ofiarowała 8 t. zł. ryń.  Kapituła Gran 10 t, Kapituła 
Groswardein 10 t. Kapituła Wesprim 10 t. Kapituła Ag- 
ram 2 t. Kapituła Czakowarsk 1000. Kapituła Rezenau  
1000, Graf  Almazy 10 t. Kollonicz g t. Pinery i 1000. Ba- 
izath 3 t. A lv inzy 1000; miasto Komorra,  Graf Sauer, 
Biskup Fischer,  wdowa Zichy,  Comi tat  Zatrnar,  Com:ta t  
Toron ta l ,  miasto Oedenbuig,  Kapituła 5 Kościołów, Graf 
Bathiany,  Kapituła Erlau,  po 10, 20, i więcey t. zł. ryń. 
tysiące miar zboża rozmaitego, wiele bydła ,  owiec, koni, 
ofiaruią nieszczęśliwym. Imiona obywatelów i miast któ­
rzy mnieysze dary  przesłali ,  długo byłoby wypisywać; 
nape łn ione  są onemi całe karty gazet naszych; pienią­
dze  które złożyli,  zboże, bydło,  konie, wyniosą za­
pewne  milliony; poratowanych zobowiążą do wdzięczno­
ści, następnym czasom zostawią przykład,  iak obywate­
le iedney Monarchii nawzaiem w przygodach siebie cie­
szyć i wspierać powinni.  T e n  postępek Węgrzynów tem 
iest szlachetnieyszy, że w r. J8°g,  iak wiadomo, kray  
cały chociaż urodzayny,  dla pory  dżdżys te y  nie miał 
żniwa pięknego i obfitego, iakie w drugich latach bywaią.

CO



D. i  Marca woysko Fraftcuzkie opuściło Lin tz  sto­
łeczne miasto Austryi wyższey i całą prowincją,  ustę- 
puiąc według umowy do Braunau i Bawaryi. Kto da- 
-wniev znał te okolice, łatwo dziś różnicę postrzeże; Ą 
miesięczny ciężar poniesiony w utrzymaniu nieprzyja­
ciół, czuią, i długo czuć będą mieszkance. Wprawdzie 
kommissya stanów i znacznieysi obywatele łożąc wszyst­
ko co mieli na sprowadzenie żywności w czasach smut­
nych, słodzili gorycz, porządek i bezpieczeństwo zacho­
wali; iednak kray wyniszczony lat kilku potrzebuie, aże.  
by mógł powrócić do stanu przeszłego. Miłość, wiernoś,^ 
przywiązanie do Monarchy i oyczyzny nie odstąpiło ni­
gdy Austryaków. Lintz  w szczególności wiele iest obo­
wiązany milicyi mieyskiey,  która na rozkaz kommendan- 
ta ,  iak w Wiedniu, stanowszy pod bronią, pomagała za ­
łodze nieprzyiacielskiey porządek utrzymywać. Uznał 
wielkość tey ofiary G. Hedouville; przetoż oddąlaiąc się 
do oyczyzny, listownie uwielbił pracę Officyerów tey mi- 
licyi, uprzeymie dziękuiąc, iż nie oszczędzali siebie w do­
pełnieniu przyię tych obowiązków.

D. 6 regiment Austryacki Neugebauer wkroczył do 
L in tz  na załogę, i z radością od obywatelów byłprzyię- 
ty. D. 4 woyska Francuzkie ustąpiły z G o rk y i  i T r ie ­
stu. Wprzód nieco Graf Bissingen Kommisarz imieniem 
Franciszka 2 obioł Saltzburg, po oddaleniu się Marszał­
ka Ney  zdyw izyą  iego do Bawaryi.

W r. 1805 przyięto do głównego szpitalu w na- 
szey stolicy chorych męszczyzn 7331, kobiet 6847; pier­
wszych utnarło 1200, drugich 1100. W drugich szpi­
talach mnieyszych ogółem było chorych blizko 30 t. z 
tych umarło tylko tysiąc.

proiekt budowania twierdz ogromnych w Ens, Vil- 
lach, Bruck, pochwalony od Arcy X. Karola, wkrótce ma 
przyiść do skutku. Seym Ratisboński po wielkieynocy 
roztrząsać będzie odmiany wprowadzone do Rzeszy, lub 
nastąpić maiące, na które zezwalając Franciszek 2 w 
Presburgu, przy zamianie ratyfikacji ,  iak wiadomo, kazał 
oświadczyć Ministrowi Talleyrand, że to bynaymniey 
nie krępuie woli Stanów, które  o losie własnym radzić 
maią niezaprzeczone prawo.

T U R  C Y  A.

BELGRAD 27 lutego. Serwianie pod przewodni­
ctwem Czernego nowe zwycięztwo odnieśli nad Turkami; 
mieysce utarczki niewiadome, dzień i okoliczności;rzecz 
podobno stać się musiała niedaleko Nissy. Zwycięzca ■mię­
dzy wielo ieńcami poymał Baszę Sephi, sług iego; oboz 
cały poszedł na rabunek. Jeniec na okup ofiarował kies 
r-00 co czyni 75 t. piastrów. Lecz naczelnik Chrze- 
ścian nie przyimuiąc summy, kazał go zaprowadzić do 
Semendryi. Przegrana bynaymniy nie trwoży Bośnia­
ków; owszem z większą usilnością lud gotuie się do na- 
stępuiącey wyprawy na Serwią. W całey prowincyi ogło­
szono rozkaż Selima 3 grożący karą śmierci, ieśliby kto 
z Muzułmanów śmiał przedawać rokoszanom proch, broń, 
ołów, inne potrzeby i ammunicye woienne.

Jest  pogłoska, że 2 inne bitwy przegrali Ofctoma* 
nie. B°d Leszówcami nad rzeką Drina, Bośniacy po 3 
kroć uderzali na Serwianow; odparci zawsze z klęską, 
2 t.  naymężnieyszych stracić mieli. W drugiey stronie 
woysko Mentenegrinów opasało i szturmem wzięło No­
we miasto po długim odporze,  którym rozgniewany zwy­
cięzca wpadłszy do murów, nikomu iuź nie przebaczył; 
s  t. Ottomanów trupem legły. Dotąd iednak Montene- 
erinowie nie byli widziani w obozach Czernego. T e n  dy- 
wizyą Serwianów posłał do Topani;  co widząc Turcy, 
schronili się do Nissy. Wylew nadzwyczayny rzek, mia. 
nowicie Sawy, nie dozwala Hołowaczowi szturmować twier­
dzę Sabacz. Czerni działa na wyspie Porecs zdobyte spro­
wadził pod mury Belgradu.

b r y t a n n i a  w .

LONDYN 7 Marca. Według rachunku przez Ad- 
miralicyą ogłoszonego, Francuzi od d. 17 Maia r. 1803, 
w którym zaczęliśmy woynę, do 31 grudnia r. i#og u- 
tracili ogółem 14 okrętów lin. 13 fregat 55 korsarskich 
statków; na których dział znaleziono 2146. Przydaw­
szy do tey  l iczby okręta Hiszpańskie i Batawskie, łatwo 
wnieść możno, iak - wielka iest zdobycz Anglików, osła­
bienie nieprzyjaciół, przewaga Brytańnii W. na morzu. 
Z  Francuzkich statków utonęło 8 okrętów lin. 2 fregaty,  
4 korsarzów z 649 armat. 9 fregat 15 korsarzów z 584 
arm. wzięto do służby naszey; inne okręta, fregaty^ kor­

sarze stoią w portach naprawy czekaiąc. Połączeni razem 
nieprzyjaciele nasi, chlubić się nie mogą z  równey ado-
byczy- . , ,Jzba niższa oddaiąc sprawiedliwość karności, męztwu, 
doświadczeniu półków Niemieckiemi zwanych, które G. 
Don i Catchart  znacznie powiększyli w Hannowerze, po­
zwoliła rządowi liczbę tego żołnierza do 1 6 1. doprowadzić.

Prawdziwa była wiadomość, że Ministrowie skrócić 
pragnęli cierpienie Anglików będących w niewoli F ran -  
cuzkiey, tych naybardziey,  którzy bawiąc się w kraiach 
nieprzyiacielskich podczas pokoiu, po zerwaniu onego 
przytrzymani  byli. T y m  końcem iedynie pozwolono Of- 
ficyerowi okrę tu  Adm. Villeneuve iechać do Paryża. Po­
wrócił, iakeśmy donieśli, i przyniósł  odpowiedź Adm. 
Decres, że rząd Francuzki zgadza się na zamianę obu 
stronom pożądaną, pod tym iednak warunkiem, ażeby 
Anglia wszystkich ogółem ieńców uwolniła, iak z swoiey 
strony uczyni Napoleon, nie według dawnego zw'/czaiu 
oddaiąc głowę za głowę, lecz wszystkich ogólnie bez 
względu na liczbę mnieyszą lub większą. Minist rowie 
nasi przyiąć nie mo{fli tego warunku; według iednych, m a­
my Francuzów poymanych 17 t. gdy nieprzyiaciel wszyst­
kich Anglików woyskowych i cywilnych* .iakim bądź spo­
sobem zatrzymanych, u siebie nie liczy had 7 t. Z d a ­
niem drugich liczba ieńców Francuzkich rn-i się do Angiel­
skich iak 5 do 3. Cokolwiek iest, zamiana skutku nie wzięła.

W pierwiastkach panowania Jerzego 3, było w An­
glii Parów Katolików 6, którzy dla religii zasiadać w 
Parlamencie nie mogli. Pierwszy z nich X. Norfolek Mar­
szałek W. Królestwa gdy umarł, a syn starszy Surrey 
tytułów oycowskich dziedzic, przyioł religią panuiącą, 
pierwszym % Parów Katulickic-h został  Graf Shrewsbury. 
T e n  niedawno był u Foxa , przekładaiąc gorliwie spra­
wę Katolików Angielskich,i Irlandzkich. Odpowiedział w 
duchu tolerancyi Minister; i nakoniec Graf zgodzić sig 
musiał, że czas dżisieyszy sposobny nie iest ‘do czynie­
nia odmian w Angielskich prawach i koustytucyi; którą pra­
wdę miały sobie gruntownie przełożoną zgromadzenia  
Irlandzkie, iuż zatrudniające sig pisaniem proźb do tronu 
i Parlamentu o nadanie swobod obywatelskich.

Niżeli przyidzie czas szczęśliwszy, dziś Irlandczy- 
kowie z tego przynaymniey cieszyć się powińni, że im 
rząd Angielski chce zaufać. Od początku domowych roz ­
ruchów w tem Królestwie r. 1797, żyli pod Mar^owem 
prawem; które corocznie odżywiał Parlament w L o n d y ­
nie. Już ta  rzecz wprowadzona być miała do Parów i 
izby niższey, ponieważ upływał za d. kilka czas zamie­
rzony; gdy F o x  i drudzy Ministrowie postanowili o te:n 
wzmianki nie czynić.

Ponieważ Adm. Collingwood nie ma potomków płci 
męzkiey, przeto Parlament za radą Ministra Grenville 
postanowił, ażeby pensya 2 t. FS. iemu naznaczona, po 
s'mierci zasłużonego oyca spadla na 2 córki iego, w rów­
nych częściach prawem dożywocia. Tenże  Grenville przy-  
iaciel i krewny zmarłego Pitta, wszystkich sług iego przy- 
garnoł do siebie, i nie wkładając żadnego obowiązku, pen- 
syą opatrzył.  .

Naypewnieyszy dowod wzrostu kraiowey pomysmo- 
ści iest rosnący dochod jbez podwyższenia podatku. W 
Anglii samey podatek woienuy r. i 8°4  przyniósł  11 mili. 
4x9 FS. w r. 17805 tenże uczynił 15 mili. 392 t. FS, Sta­
łe podatki r. 1804 wynosiły 26 mili. 148 t. FS. te same w 
r: 1803 26 mili. 790 t. FS. którego rachunku od przeszłych 
Ministrów podanego Parlamentowi,  rzetelność uznali i o- 
głosili ich następcy.

Wczora z Reprezentantów ieden pytał  się w izbie 
niższey, iak rychło ukazane będą proiekta nowe, których 
celem iest przygotowanie sku teczne j  obrony Królestwa 
od nieprzyiacielskich naiazdów. Odpowiedział W indham, 
że dzieło naywiększey wagi być musi długo roztrząsane 
i doyrzale; rada Królewska i Ministrowie dotąd nie posta­
nowili o tern nic pewnego, wybieraiąc z wielu podanych 
środków naydzielnieysze. Słychać tymczasem, że p ro­
iekt samego Windhama nie znalazł większości głosów.

T o  samo rozumieć trzeba o projektach skarbowych. 
Mówiono wiele o podwyższeniu podatków. Ministrowie 
dzieło trudnie jsze przedsięwzięli. Oświadczył Kanclerz 
Petty ,  że Brytański lud płacił dotąd,  ile mógł naywię- 
cey; nie chce iuż rząd czerpać w skarbach nieprzebra­
nych przemysłu, handlu, mianowicie zaś gorliwości i pa- 
t ryo tyzm u Angielskiego; owszem rozumie, że dzisiey- 
sze podatki wystarczą  obficie potrzebom wszelkim, by­
leby roztropnie i słusznie użyte były. Dla tych wzglę­
dów Ministrowie, każdy w swoim departamencie,  wglą- 
daią pilnie, ieśli do nich z czasem nie wkradły się iakie



bezprawia? czyli  niepodóbno wprowadzić oszczędność
z b a w ie n n ą ?  zm nieyszyć  l iczbę  darów i pensyi ,  urzędów 
m n iey  p o t rz e bnych ,  i kosztownych? N a y b a r d z i e y  zaś u- 
wagę ich zc iągne ły  d e p a r t a m e n ta  morski  i woienny ,  iako 
nayw igcey  kosztujące.  Już  widzą,  że  t r z y m a ią c  się n i e ­
od m ie n n ie  z a pow iedz iane y  oszczędności ,  bez wglgdu na 
p r z y j a ź ń ,  związki ,  osoby,  naród  Angielski  nie czyniąc 
większych ofiar,  n i e  sk ładaiąc nowych  poda tków ,  u t r z y ­
m ywać  może  w'oysko niż d o t ą d  l icznieysze i l ep iey  opa­
t r z o n e ,  og rom nie ysz ą  f lot tę ;  bez naruszenia  wiary  publi- 
czney ,  zaciągania  długów, k tó re  iuż d o c h o d z ą  700 mili. 
F Ń  bez uszczerbku  k r e d y t u  publ icznego ;  nie tyka ią c  się 
n aw e t  kassy dług umarzaiącey ,  dz ie ło  P i t t a  chwalebne,  

Ła two pomyśl ić ,  iak wielką i powszechną  ciekawość w 
n a r o d z i e  wzbudz i ły  t e  obietnice, z i a k ą  n iec ie rpl iwośc ią  
o byw a te le  i P a r la m en t  czekaią ukazania  pro iek tów zc ią -  
ga iących się do  u rządzen ia  skarbu, woyska ,  F l o t t y .  Do 
u ł o ż e n i a  k tó rych  p o rz ą d n e g o  pon ieważ  M in i s t ro w ie  c z a ­
su po t rzebu ią ,  M in i s t e r  w o ie n n y  p r z e ł o ż y ł  i zb ie  niższey,  
a ż e b y  ieszcze 2 miesięczny żo łd  w y z n a c z y ła  dla woysk 
motsk ich  i lądowych.  Z g o d z o n o  się bez  t rudności  na 
w s z ys tko  w przekonaniu,  że  za  2 mies iące r z e c z  bę d z ie  
skończona .
W t y m ż e  przeciągu ma być  ogłoszona r a d a  woyskowa,  
k tó ra  z X  d ’ Y orck  z a t r u d n ia ć  się powinna  ob roną  kra- 
iu na lądzie.  P r e z y d e n t e m  o n e y  bez wątp ien ia  n a z n a ­
czony  ies t L o r d  Hutch inson;  w liczbie Konsyl iarzów G. M o ­
ore.  Sidney  Smith z F a lm o u th  pod  żagie wyszedł ,  p ro ­
wadząc  małą  eskadrę  do m o rz a  ś rodz iemn.  L o r d  S. V i n ­
c e n t  ieszcze bawi w Plymouth ,  lecz  w kró tce  pośpiesza do 
B re s tu ;  zkąd 3 i 4  e skad ry  n iep rzy jac ie l sk ie  wybiegły 
n i c p o s t r z e ż o n e ,  ko rzys ta jąc  z  mgły grubey i wiatrów 
burzl iwych.  O ż a d n ey  podz iśdz ień  wiadomości pewney 
r z ą d  nie  ma; mil czą  ieszcze Adm ira łowie  nasi w pogoń  
wysłani ,  St rachan,  W a r r e n ,  T h o r n b o r o u g h ,

Sam ty lko Duckworth  napisa ł  z  wysp Anti lskich,  
że  t a m  stanowczy,  ieszcze nie s łyszał o p rzybyc iu  F r a n ­
cuzów. Pow ia da ją  iednak  A m e ry k a ń s c y  żeg la rze ,  że  wi ­
dzieli 8 okrętów d o  In d y i  z achodn .  p łynąc yc h ;  l ecz  po­
wieści t ak ie  są zawodne .  Nasza e skad ra  p o d  M art in i -  
ką d ługo  k r ą ż y ł a  wyglądaiąc okrę tu  Im. n iep rzyiac io ł ,  
k tó ry  z 3  f rega tami b y ł  spodz ie w a ny ;  te  zaś o n i e b e z ­
pi eczeńs twie  p r z e s t r z e ż o n e  posz ły  snadź  w d rugą  s t r o ­
ng-

Z  M adras  ies t  wiadomość,  że  H o lca r  w r. prz .  z w y ­
c iężony,  u p a d ły  prawie,  potraf i ł  z eb rać  l iczne  woysko, 
z k tó re m  gdy  g roz i ł  osadom naszym, zas tępca  Cornwal-  
lisa Barlow, z Bengalu i C o rom ande lu  z n aczne  posiłki  
w ys ła ł  G.  L a k e  do A gry ;  na k tó rego  rnieyscu ma 
być n a y w y ż s z y m  k o m m e n d a n te m  woysk Angielskich na 
wschodzie  G. Baird,  sko ro  podb iwszy  zupełnie  przy-  
gó rek  d c b r e y  nadziei ,  będzie  mógł  pośp ieszyć  do Cal- 
c u t t y .  Adm. H a r t s inc k  od lat 3 n i e c z y n n y ,  p rze d  koń ­
cem r. 1805 wyszed łszy  pod  żagle  z Batawii ,  k r ą ż y ć z a -  
czoł  w odnodze  Bengalskiey,  szukaiąc z d o b y c z y ;  lecz r o z ­
ruch  i n i eukon ten tow an ie ,  k tó re  p o w s ta ły  między ludem 
morsk im,  p rzym us i ły  wodza  opuścić nasze osady,  i p o ­
wracać do  Batawii. '

L o r d  H o l l a n d  synowiec F o x a  ma wkrótce wyiechać 
na  posels two do  Wiednia.  Kompania Ind y is k a  p a m ię ­
t n a  zasług zm ar łego  Cornwallisa,  synowi iego p o d a ru n e k  
of iarowała  wynoszący  12 t. FS.

D. 26 lutego odprawiło  się w ca łym na rodz ie  u r o ­
c z y s t e  n a boż eńs tw o ,  na up roszen ie  Pana zastępów, a ż e ­
b y  nam w sprawiedl iwey woynie  błogosławić rac z y ł ,  a 
Króla i K ró le s tw o  zachować.  Napełnial i  św ią tyn ie  o b r z ą d ­
ku swoiego Anglikanie, Ka tol icy,  Kwakrowie,  M e th o d i s to -  
wie,  ludzie  wszelkiego w y z n a n ia ;  w kap l icy  posła  Por tu ­
ga lsk iego  widziel iśmy Graffa d ’ Artois  i wielu posłów za ­
granicznych.

Rada mias ta  L o n d y n u  na os ta tn ie m  posiedzeniu,  na-  
kon iec  uchwaliła większością głosów, postawić w Guila-  
hal  wspan ia ły  m onum en t  Pi ttowi.  T y m c z a s e m  wybiliś­
m y  iuż m e d a l  na pamią tkę  iego; z i ed n e y  s t r o n y  iest 
w yobrażen ie  M in i s t r a  z napisem wiadom ym , że  nie sobie 
ż y ł  lecz oyczyźnie ;  z d rug iey  R ry tańn ia  W\ p łacze  nad  
m o n u m e n te m  n ieodża łow anego  syna; z grobowca wycho­
d z ą  słowa, k tó re  P i t t  wymówił o s ta tn ie :  o moia oyczyz-  
no! O czasy.

Słychać, że  d z ie ło  zamiany  i em ów  nie  upad ło  na 
zawsze bez powrotu;  maią  być użytemi z Angie lsk iey 
s t r o n y  do  ułatwienia  zachodzących  t rudności ,  Adair ,  i 
W i th w o r th .  »

Z  A m e r y k i  pó łnocne y  nic ieszcze pewnego.  Wię-  
cey  ni ż  wątpl iwe  są o d g ło sy  o w y p o w ie d z i an e y  nam

w ó y n i e  i H i sz panom .  T o  pewfia, cb uważa ią  pisma n a ­
sze, ż e  duch n i e u k o n te n to w a n ia  i n iechęc i  ogarnoł  Sta­
n y  z iednoczone .

N a  wyspach  cukrowych panuią  cho roby  za raź l iwe .  
N i e d a w n o  z t a m t ą d  p r z y b y ł y  s ta tek  kupiecki , s t r ac i ł  w 
p rze p ra w ie  lud ca ły ,  2 osoby wyiowszy;  k w a r a n ta n n ę  
scisłą dziś odprawuie.  C h o ro b y  wspomnione n a y b a rd z ie y  
d o t y k a i ą  r e g im e n ta  no\*o p r z y s ł a n e  z Angli i  na  za łogę ;  
r z ą d  k a z a ł  wy brać ki lkanaście  batal ionów, i p r z e s ł a ć  na  
zmocnien ie  oney .

Lordow i  C a t c h a r t  i i n n y m  wodzom  Min is t rowie  o- 
świadczyl i  ukon ten towanie,  iż odprowadz i l i  z Hannow e-  
ru w oysko  świeżym zaciąg iem b a rd z o  znacznie  p o m n o ­
żone .

Donieśl i śmy daw n iey  o powroc ie  z Berl ina L o r d a  
H a r ro w b y .  Koniec  negocyacy i  iego obiaśni  no ta  k t ó rą  
M in i s t e r  Pruski  H a r d e n b e r g  poda ł  d. 22 grudnia .

Na uwagi m nie  p o d a n e  od posła  B ry t a ń n i i  W. wzglę­
dem bezp ieczeńs twa  w oysk  Angielskich w Nie m czech  
pó łnocnych ,  mam h o n o r  odpowiadać.  Z n a io m y  iest 
dz is ieyszych  interessów, nie  t a y n y  pokóy m ię dz y  Au- 
s t r y ą  i F r a n c y ą ;  lecz pon iew aż  niew iadomo, iak ta z Pru- 
shićin państwem czyn ić  zamyśla,  o s trożnemi  być p r z y ­
stoi .  Armie nayb i tn ieysze ,  nie zawsze zwyc ięz twa spo­
dziewać się powinny.  Nie iest naszym interessem, aż e ­
byśmy byli wystawien i  na n iebezp ieczeńs two,  g d y  cię­
ża r  cały n a k r a y  spaść m oże .  Król  pr agnąc  p rzyw róc ić  
powszechny  i t rw a ły  pokóy,  życzył ,  a ż eby  iego p o ś re ­
d n ic tw o  F r a n c y a  przyieła .  Napoleon d. 28 l is topada  
zgadza iąc  się na to,  powiedz ia ł  Graffowi Haugwitz,  że to 
m oże  na s tą p ić  pod  2 warunkami;  1. ieżeii Ang ie l­
skie w oyska  nie w ta rgną  do H o l l a n d y s  us tępu iac  z N i e ­
miec pó łnocnych ;  2. ieżel i  garnizonów i tw ie rdzy  Hameln  
będzie  dany  kray okol iczny,  z k tó regoby  żywność d o s t a r ­
czoną  być  mogła.

Król niechciał  tych  warunków p rzy im ować;  p o ź n i e y  
odm ieni ły  się okol iczności ; możno iuż było zgodzić  się na 
wszys tko,  z  warunkiem i e dynym ,  ażeby  woyska  F ra n c u z k ie  
do  Niemiec pó łnocnych  nie wkraczały.  Zwłaszcza,  że t y m  
sposobem zyskiwal iśmy c .ikolwiek czasu, i można  by ło  p r z y ­
gotować s i ę d o o b r o n y .  W ys ła ny  GM. Pfuhl do N a p o le o n a ;  
Haugwitz  o d e b ra ł  in s t rukcye  nowe. Oświadczył  F r y d e r y k  
5, że  powró t  woysk Francuzk ich  d p H a n n o w e r u  p o c z y ta  za 
woynę  sobie zapowiedz ianą.  Dziś  z rozkazu  iego oświad ­
czam, iż gdyby  woyska Angielskie  były w z łe y  p r z y g o ­
dz ie ,  Król im z a ręcza  bezp ieczeńs two,  i wolność zasło-  
nien ias ię  woysk iem Prusk iem w kraiach naszych ,  p o d  2 
i edna k  warunkami.

1. Anglicy mogą s tanąć woysk iem F r y d e ry k a  3 za-  
s łonieni ,  ieśli podczas  negocyacyi  t e r a z n .  kroków n ie ­
p rzy jacie lsk ich  nie  zagaią  na granicach Hollandyi .  Jeśli­
by  Francuz i  na Prusaków uderzyli ,  Angl icy nam pom a­
gać będą. Król iuż wys ła ł  do  Westfal ii  w o y s k o  liczne, 
przedsięw zioł  inne środki  obronne .  Niech więc L o r d  H a r ­
rowby  rvchJey os t r z e że  L o r d a  C a tc h a r t ,  naywyższego  
k o m m e n d a n ta ,  aż eby  się s tosował  do  wspom nionego  u- 
kładu, i umówił  się z G. Kalkreu th.

C o  zaś należy do  opa trywania  żywnością  tw i e r d z y  
Hameln ,  rozum iem y,  że  pos tąpienie  F r a n c u z o m  oko l icz ­
ne go  kraiu wiele przykrośc i  sprawie może dla po d d a n y c h  
Hannowerskich,  i do sporu dać p r z y c z y n ę  woyskom s t r o n  
p rzec iwnych.  L e p ie y  więc będz ie ,  gdy  E l e k t o r a t  p o t r z e ­
by wszelkie dos ta rczać  zechce  ga rn izonowi .  G. Barbou  
o b o w i ą z a n y  ies t  wszys tk o  p rze łożyć  w y z n a c z o n y m  u- 
r zędn ikom , i zachować się w zupe łney  spokoyności .  T y m  
końcem  wys łany  ies t  do H a m e ln  A d ju tan t  F e l d  M a r s z a ł ­
ka M oell endor f  Krusemark,  dla z rob ien ia  i u sku te c z n ie ­
nia  p rzy s z ł ey  umowy.

Z o s t a i e  mi  nakoniec prosić  w t e y  nocie ,  L o r d a  H a r ­
rowby ,  com iuż p r ze k łada ł  us tnie ,  ażeby  skłonić  sie chciał  
d o  t e y  umowy,  i b y ł  pe w nym ,  że  woyska  Angie lsk ie  
mieć  b ę d ą  zupe łne  bezpieczeństwo,  skoro  podany  prze-  
zem n ie  p ro ie k t  przy idzie  do skutku.  Kró l  Pruski  obo­
wiązkowi na siebie p rzy i ę te m u  z a d o ść u c z y n i .  Gdyby i e ­
d na k  Francuz i  b roń  w tych  s t ronach  pierwsi  p<*dnieść 
miel i ,  k i erunek  w o y n y  p r z y s z ł e y  iednemu lepiey będz ie  
poruczony;  z  wodzów n a y s ta r s z y  o trzym a na yw yż sz ą  kom- 
m e n d ę .  G. Ka lk reu th  z o s t a n i e  w y n ie s io n y m  na ten  s t o ­
p ień ,  n ie  tylko z wyższego względu, a le też  iako m aiący  
z ręczność  użyc ia  p r z y z w o i t y c h  środków ten, k tó ry  s t a ł  
o d  n ieprzyiac iela  nayb l i żey .

(r  z e  s z  a  n i e m i e c k a .

F R A N K F O R T  12 M arca .  B iega ły  odgłosy,  że dla



-obecności woysic Francuskich, bl izkonastępuiąey Jarmark 
wielkonocny będzie wstrzymany i zawieszony w mieście 
-naszćm. Zatrwożony Magistrat udał się do Marszałka 
Augereau, który oświadczył,  że garnizon Francuzki oby­
watelom przeszkadzać nie ma do szukania zysków, i przy­
rzekł zalecić żołnierzowi zachowanie ścisłey karności. 
Tak więc uspokoieni w boiażni, gotujemy się odzyskać  
w cząstce przynaymniey szkodę niedawno poniesioną w 
opłacie kontrybucyi 4 millionów franków.

O. wczorayszego Augereau odebrał gońca z Paryża 
i nowe rozkazy; postrzegliśmy natychmiast obrót nadzwy- 
czayny w woysku iego. Dzis ogłoszono, że Francuzi d. 
1 g nas opuszczając póydą za Ren do granic swoich. W 
krotce zciagać tu będą dywizye,  które isc miały ku 
Westfalii; sam tylko G. Dupont swoią ma zaprowadzić 
do Dusseldorf, i"Xięstwo Berg osadzi, którego los iesz- 
cze niewiadomy* Dziś rano 4 t. iazdy Francuzkiey cią­
gnęło przez mury nasze; zostać mieli w mieście czas nie­
jaki; lecz na przełożenie Magistratu wszystkim daley po­
stąpić kazano,

AUSZPURG 10 Marca.Jak tylko Bawarski kommisarz 
Wiedman przyioł cywilną dzierżawę miasta naszego w 
d. 3, i odebrał przysięgę obywatelów na imie pana no­
wego; niemieszkaiąc główna kwatera woysk Francuzkich,  
które są w Niemczech, ztąd do Ulm przeniesioną zosta­
ła; za nią wkrótce nastąpiły szpitale obozowe, tak dale­
ce że po długiem cierpieniu oddychać zaczynamy. By­
ły kommendaut garnizonu G. Rene z pomienionym Koin- 
misorzem udał się do Gunzburga i mieysc innych w Cyr­
kule Sswabskim, które traktat Presburgski dał Maxymi-  
lianowi 1, i wszystkie podał iemu w dzierżawę. Co iest 
dowodem, że Francuzi nie długo myślą bawić w tey stro­
nie. Dziś w całem mieście po wszystkich kościołach od­
prawiliśmy nabożeństwo uroczyste błagaiąc Naywyższe-  
go, ażeby nowemu rzędowi błogosławił.  Elektor Tre-  
wirski iako Biskup Auszpurga był w katedrze obecny.

H A N A 13 13 Marca. Francuzkie woyska nagle ze ­
wsząd ruszyły zmierzaiąc ku Renowi. Augereau Frank­
fort opuszcza, Lefevre Aschaffenburg. inni wodzowie na­
szą okolicę; na ich mieysce przychodzą nowe dywizye z 
Szwabii, Bawaryi, FYankonii. G. Clarke iako pośrednik 
spory zachodzące między rządem Wurtembergskim i Ba- 
deńskim ułożył  w Cyrkule Szwabskim, wytknoł granice, 
kray Brisgau podzielił,  i w dzierżawę podawszy mieysca  
każdemu należne według Presburgskiego traktatu, ogra­
niczył. ..

MANHEIM  16 Marca, Główna kwatera armii flrań-
cuzkiey z Ulm w krotce przechodzi  do brzegów Renu.  
Dywizyi  swoiey część znaczną Marszałek Soult wysłał do 
Włoch; tamże ma pośpieszyć z Strasburga połowa grena- 
dverów Oudinot. Do Istryi i Dalmacyi posłano tylko  
półki Francuzkie G. Marmont. Z  Neufchatel wiado­
mość odbieramy, że według umowy z Francyą^ zawar- 
tey,  Król Pruski ten kray ustąpił; niema pewności, czy ­
li będzie wcielony do Francyi,  albo do Szwayca-  
rów. Obywatele których tu naywięcey iest zabawnych 
rękodziełem, otrzymaią wolny handel w sąsiedzkich pro- 
wincyach. Elektor Badeński rozkazał zaciągnąć nowy 
regiment piechoty,  którego Szefem wyznaczony iest syn 
16 letni z powtórnego małżeństwa Leopold.  Wszyst­
kie dywizye Francuzkie z Niemiec powracaiące d. 28 Mar­
ca Ren przechodzić zaczną.  Chorych, którzy są ieszcze 
słabemi, na mieyscu zostawić kazał Berthier. Lucchesi- 
ni powracaiąc z Berlina do Paryża, zawczora iechał przez 
Frankfort. Dziś do miasta naszego przyprowadzono 6 
dragonów Wurtembergskich, którzy wkroczywszy do Ba- 
deriskich dzierżaw; przytrzymani zostali; wymówili się 
niewiadomoscią, i wolność odzyskali. O marszu dywizyi 
Bernadotte i Mortier nie słychac; powiadaią Francuzi, 
że ci wodzowie stać ieszcze będą 3 miesiące w Bawaryi 
i Frankonii z go t. żołnierza,  dopóki nie będą usku­
tecznione umowy zawarte z Panami Rzeskiemi, co w 3 
miesiącach ma nastąpić. Wnuk i następca Elektora Ba- 
deńskiego obiera mieszkanie w murach naszych. Inte ­
res o pocztę z X. Thurn Taxis  ukończony.

HANNOWER 14 Marca. Mówią, że garnizon Fran­
cuzki za kilka d. twierdzę Hameln oddawszy woysku Pru­
skiemu, wyciąga do Hollandyi. G. Barbou wczesne przy­
gotowania" czyniąc do blizkiey podróży,  przedaie wszyst­
kie zapasy i magazyny, których przewóz być mógł tru­
dny i kosztowny. Potwierdzenia potrzebuie wiadomość 
druga, że mocą umowy między domem Brunświckim i Uran- 
deburgskim zawartey, panuiący X .  Brunświcki ustępując

oyczyste  dzierżawy Brunswick i Wolfembuttel,  przyj­
mie rząd kraiu Westfalskiego, który leży  między rzeka­
mi Ems i Weser.

W Ł O C H Y .
FLO R EN C Y A  20 lutego. G. Neąpolitański Dama* 

utrzymuje się, zgromadziwszy znaczną liczbę ludu zbroy-  
nego, w obronnćm stanowisku Lago Negro, do utwier­
dzenia którego natura i kunszt woienny równie pomogły.  
Ruszył w te strony z armią Massena, Niektóre  regi- 
menta Neąpolitańskie do Sycylii przewieść kazano. Rząd  
Włoski rozkazał wielu urzędnikom, za radą znaczniey-  
szych kupców Weneckich, Mediolańskich &c. napisać pe­
wne prawidła do rozeznania,  ieśli towary do kraiu wcho­
dzące nie są Angielskie,  których przywóz pod surowe- 
mi karami iest zabroniony.

B A T A W S K  A.  RP.
HAGA 7 Marca. Mieliśmy nadzieję, że  podwyź-  

szaiąc podatek, z drugiey strony zmnieyszaiąc rozcho­
dy,  porządek stały mieć będziemy w skarbie RP. Już 
wysokie stany znalazły, że dochodu RP. mieć może 35 
mili. zł.  holi. nie zaciągaiąc długów. Gdy rząd niespo­
dzianie miał oświadczyć, że wydatek w r. 1806 wynie­
sie 78 mill. Ten  odgłos trwoży obywatelów; czekaią tro­
skliwie obiaśnienia wątpliwości; ieśli będzie prawda, co  
mówią, skarb zaciągnie długu 23 mili. alboteż podatki 
podwyższy,  które iednak iuż przyszły do naywyższego  
stopnia, nie bez ucisku powszechnego.

Potwierdziła się wiadomość niepomyślna o straconym 
przygórku dobrey nadziei.  Rząd nasz głośno uwielbia 
Gubernatora Janssens, który nie rozpaczaiąc w złym ra­
zie, do kapitulacyi z nieprzyiacielem nie chciał przystę­
pować. Nie mógł obronić wprawdzie batteryi i twierdz  
rozległych, nie maiąc w garnizonie nad 1200 regularne­
go żołnierza; lecz ustępuiąc w głąb kraiu, może uzbroić 
mieszkańców, napadać Anglików, i nakoniec przyłożyć  
się do odzyskania osady,  ieżeli w rzeczy samey, iak nie­
przyjaciel powiada, eskadra z Brestu wysiana odsiecz  
przyniesie. Schimmelpenninck wszystkiego spodziewać  
się każe Batawom po doznaney odwadze, przezorności,  
patryotyzmie Gubernatora, który piastuiąc urzędy roz­
maite, w każdym dobrze zasłużył  się oyczyźnie .

Adm. Verhuel dotąd bawi w Paryżu, zkąd częste  
przesyła rozkazy do morskiego departamentu, ażebyśmy  
przyśpieszali budowlę, naprawę, uzbroienie woiennych i 
p r z e w o z o w y c h  okrętów. Podobnym s p o s o b e m  w Anvers  
pracuią Francuzi. Ustąpił z miasta liczny garnizon, wpro­
wadzony gdy było niebezpieczeństwo przy końcu r. 
1805 nowey woyny.  Mieysce żołnierza zasfcępuią may- 
tkowie, cieśle, ińni rzemieślnicy; wrócono iuż do portu 
kilkaset galerników natenczas oddalonych.

Pogłoska iest, że Pensyonarz Schimmelpenninck nie 
maiąc nadziei odzyskania zdrowia, naybardziey osłabio­
nego wzroku, zamyśla urząd swóy złożyć.  Kto będzie  
następcą, niewiadomo. Słychać, że mocą nowych ukła- 
dów z dworem Berlińskim, granice RP. od wschodu raa- 
ią być rozszerzone do rzek Ems i Lippe, z drugiey stro­
ny od południa ścieśnione po Ren i Mozę.

Konsul Amerykański w Amsterdamie Bourne urzę- 
downie zaprzeczył  pogłosce u nas powszechney,  że Sta­
ny 2 iednoczone woynę podnieść zamyślaią przeciwko Bry-  
tańnii W, albo iuż ią ogłosiły.

A MSTERDAM 11 Marca. Pisma Paryzkie miesz­
cząc wiadomość odebraną z Londynu o stracie przygór-  
ka dobrey nadziei, drugą przydały,  że o d i g  iuż miesię­
cy G. Kapitan wyspy Francuzkiey Decaen,  znając w aż­
ność osady naszey, i niebezpieczeństwo, w którem znay-  
dować się mogła, gdyby woyska i flotty Angielskie do  
niey przybyły,  ofiarował nieraz Gubernatorowi Janssens, 
przysłać na zmocnienie załogi 2 t. żołnierza Francuz-  
kiego; lecz ofiara przyięta nie była z niewiadomych przy­
czyn.  T e  same pisma uważyły,  że Adm. Hartsinck ma­
iąc 4 okręta lin. Batawskie w Indyi wschodniey, przez 
lat 3 ciągle stojąc w Batawii, nie wychylił się z portu, 
nie krążył po morzu, żadney Anglikom szkody nie uczynił .

Rząd Duński mocą zawartey umowy z Mocarstwa­
mi, których poddani żeglują na morzu Ealtyckiem, og ło ­
sił, że odtąd wszystkie okręta przechodzące Sund, Belt 
wielki i mnieyszy,  do żadnego portu przyjmowane nie 
będą, dopóki onych kommendanci nie ukażą zaświadcze­
nia Duńskich kommisarzów o kwarantannie odprawioney,  
do czego 3 mieysca są wyznaczone,  Helsingoer, Nyborg,  
Fredericia. Powszechne bezpieczeństwo tę ostrożność  
wskazało.
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